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Potężnieje z każdym dniem front bojowników o pokój

Wspaniałe sukcesy produkcyjne
dla uczczenia święta 1-Maja

WARSZAWA (PAP). W całym £raju trwa wytężona 
walka o realizację zobowiązań 1-majowych. Z twórczego, 
radosnego wysiłku rodzą si? nowe, wspaniałe sukcesy pro­
dukcyjne. Tysiące tpn wydobytego dodatkowo węgla, sys­
tematyczny wzrost wydajności pracy, nowe oszczędności, dal 
sza obniżka kosztów własnych w tysiącach zakładów pra­
cy — oto treść meldunków nadsyłanych przez załogi robot 
nicze, inteligencję techniczną, przez młodzież, przez miliony 
ludzi pracy wszystkich zawodów walczących czynem l-ma 
jowym o pokój i socjalizm.

Wspaniałe 
sukcesy górników

O nowych wspaniałych sukce 
saeh donoszą górnicy. Czołowy 
górnik kopalni „Pstrowski” — 
Wilhelm Misior, który ostatnio 
osiągnął świetny wynik 500 proc. 
normy zameldował o nowym 
wspaniałym zwycięstwie. Pra­
cując na chodniku wykonał on 
ostatnio swą normę w 545 proc. 
ustanawiając nowy rekord wy­
dobycia w czynie 1-majowym.

„Będziemy wydobywać coraz 
więcej i więcej węgla' — oświ-ad 
ezył Misior. Udowodnimy im­
perialistom, że wściekłe ich ata 
ki nie Zaszkodzą potężniejące­
mu z każdym dniem frontowi 
bojowników o pokój.

Z niezwykłym entuzjazmem 
walczą o realizację zobowiązań 
górnicy kopalni „Bytom”. Ini­
cjator współzawodnictwa o peł­
ną cykliczność robót ścianowych 
— Alfred Kawczyk wykonując 

pełni cykl na dobę, przekra­
da normę o ponad 80 proc.,'je­
go towarzysz — brygadzista ścia 
nowy Wiktor Zając wykonuje

nie również dzięki zobowiąza­
niom wydobycie w kopalniach 
Zagłębia Rybnickiego.

Tysiące ton żelaza i ulali
Tysiące ton żelaza i stali przy i

wacji parowozów nie zaś do prze 
prowadzania napraw rewizyj­
nych, Blisko 34 tys. kolejarzy 
woj. katowickiego poprzez skro 
cenie postoju wagonów i przy­
śpieszenie remontu zaoszczędzi­
ło w czynie t-majowym pon !.d 
1,5 min. zł.

* Metalowcy 
wysoko przekraczają 
normy oroduvcyine
Wiele milionów złotych przy­

niosła realizacja zobowiązań 
metalowców. Załoga dolnoślą­
skich zakładów metalurgicznych 
w Nowej Soli zrealizowała czy.u 
majowy w 70 proc. Oszczędność 

temu wynosii uzyskana dzięki 
600 t.

szło 500 robotników Wrocław-
nosi gospodarce narodowej re- j - . d 600 t zlotych. Prze

hutników, i J ^ • -alizacja zobowiązań
W hucie im. Stalina brygady j gki. Fabrvki wodomierzy, wal. 
stalown’-cze ob. ob. Szantracha, I c 0 realizację zobowiązań
Okupnego i Stąsza wyproduko- j kracza swe normy produk- 
waly w czynie 1-majowym naO <Młod przodownik pra-
jednym z pieców martenowskich icy . racjojial3zator tych zakła- 
30' ton stali ponad plan Wwy!^ Stanisław Klarman, po za 
dziaie konstrukcyjnym huty dzię j stosowaniu własnego pomysłu 
ki wzmożeniu wydajności robot- ] usprawnienia na SWym warszta 
ników współpracujących ściśle i r 
z personelem technicznym pla- ' 
ny dzienne wykonywane są w 
115 proc. Załoga huty „Jed­
ność” realizując swe zobowiążą 
nia zaoszczędziła dotychczas po­
nad 270 tys. zł.

Kolejarze
realizują zobowiązania

Radosne meldunki o sprawnej 
realizacji zobowiązań nadsyłają 
kolejarze. Pracownicy parowo­
zowni w Bydgoszczy zrealizowa

cie, wykonuje normę w 202 proc.
Mieczysław Sieczko wykonuje \
173 proc. normy. Frezer — Eu 
genia Radosz wykonuje swe za­
danie produkcyjne w 233 proc.
Inne członkinie brygad kobie­
cych z fabryki wodomierzy ró­
wnież przekraczają swe normy 
o ponad 100 proc.

O całkowitym wykonaniu zo­
bowiązań meldują młodzi robot 
nicy Wrocławskiej Fabryki 
Śrub „Archimedes”. Młodzieżo 
wa brygada, zatrudniona w tych j 
zakładach pod kierunkiem Fran j 
Ciszka Płaca, która postanowiła i 
przekraczać o 5 proc. nowe nor­
my oraz wykonywać z odpad-1
ków 35 proc. produkcji, wyko-j .
nada swe zobowiązania w 120 I HAGA (PAP). Dziennik „De 
proc wygospodarowując dzięki j Waarheid” donosi, że Komunis- 
łpmu blisko 150 tys. zł oszezęd- i tyczna Partia Indonezji zwroci- 
ności. 70 proc. całej mięsięcznej j ła się do wszystkich pozostałych 
produkcji wykonała już bryga- ] partii politycznych w kraju z 
da Władysława C/ubakowskiego, i apelem, by opracowany został 
która zobowiązała się na cześć I wspólny program narodowy i na

Apei do czynu pierwszomajowego we flocie PMH, jako jeden 
% pierwszych statków', podjął s/s „Puck”, kursujący na linii rotter- 
damskiej. Widzimy członków załogi przy omawianiu zobowiązań, 
zgłoszonych przez załogę maszynowni (Foto CAF)

Urzeczywistnienia 
swobód demokratycznych 

domaga się KP Indonezji
Komunistyczna Partia Indone 

zji opublikowała jednocześnie 
projekt programu, w którym do 
maga się m. in. unieważnienia 
porozumienia z rządem holender 
skim, zastąpienia tymczasowego 
ustawodawstwa, ustawodawstwem 

Międzynarodowego Święta Pra- j jego bazie utworzony został no-1 demokratycznym, przekazania In 
cy przekraczać swoje normy o i wy, prawdziwie demokratyczny donezji zachodnich terenów na 
40 proc., a przekracza je o 70 i rząd, który wyrażamy interesy 
oroc. narodu indonezyjskiego.

JKO proc. normy, rębacze choa- U już czyn l-snajewj, pw<pr«
nikowi — Teodor Tobor i Wil­
helm Lasok wykonują zadani?, 
produkcyjne w 185 proc. 1 173 
proc.

Wspaniałe rezultaty w szla­
chetnym współzawodnictwie dla 
godnego uczczenia święta pracy 
uzyskuje rębacz Szczepan Tre­
la wykonujący ponad 500 proc. 
normy. Z każdym dniem roś-

wadzając w opar chi o metody 
kolejarzy radzieckich, szybkoś­
ciową naprawę rewizyjną paro­
wozu serii PM2-26 w ciągu 17 
godzin, zamiast jak przewiduje 
dotychczasowa norma w czasie 
21 dni. Sukces załogi parowo­
zowni Bydgoszcz jest tym \vi?k 
szy, że zakład ten przystoso­
wany jest wyłącznie do konser-

Z przygotowań do narodowego plebiscytu pokoju
Wygramy wielką walkę o pokój

Pokrzyżujemy zbrodnicze piany imperialistów
KATOWICE. (PAP). — N« plenarnym posiedzeniu Woje- WANIOM AGRESORÓW, PRZE 

wódzkiego Komitetu Obrońców Pokoju przedstawiciele miejskich CIWKO REMILITARYZACJI 
i powiatowych komitetów ob/ońców pokoju ora organizacji ma-, MEMIEC ZACHODNICH”, 
.owych ? związków zawndoayycT województwa katowickiego omo) ,
,vi!i przygotowania do narodowego plebiscytu pokoju. + *

Aktyw pbr.onęów pokoju po- obrońców' pokoju ostro za pro te- , francuskiego rządu Queuille’a 
stanowił ponadto wziąć czynny; stowało na zebraniu przeciwko ; ostatecznie demaskuje faszysto

Nowe normy pracy
wprowadzają załogi 

przemysłu energetycznego
WARSZAWA (PAP). Nowe, | waż w elektrowni usprawniono 

sprawiedliwe normy pracy w pro organizację pracy, zmechanizo-
_____u 4__• ł —___. __.łńllri aIaIt ! i«? ona. I n MTnc7P'/flł'

udział w przygotowaniach do! haniebnemu 
uroczystego obchodu 1 Maja oraz francuskiego, 
w pracach komitetów pierwszo­
majowych w mieście i na wsi.
Komitety miejskie, powiatowe i 
gminne zorganizują ponadto ma­
nifestacje . pokojowe w okresie 
trwania wyścigu kolarskiego 
„Trybuny Ludu” i „Rudeho Pra- 
va”.

Uczestnicy zebrania uchwali! 
rezolucję, w której m. in. czyta­
my: „Społeczeństwo województ­
wa katowickiego zjednoczone w

dekretowi rządu ^ vvsjj-|e oblicze tego rządu, który 
widzi swoich wrogów w boha-

wyspie Nowa Gwinea, urzeczy- 
wistnienia swobód demokratycz 
nych dla narodu, wypuszczenia 
na wolność wszystkich więźniów 
politycznych, zniesienia stanu 
wojennego w kraju, uchylenia 
wszystkich dekretów i rozporzą 
dzeń antyludowych.

Szereg partii politycznych, 
przyjęło już wspólny program 
działania. Uczyniły to m. in. 
Indonezyjska Partia Chłopska, 
Partia Chrześcijańska, Partia 
Chłopska, Partia Chińska i inne.

Mac Clay 
opuści Nieinty

BERLIN (PAP). Tak donosi a 
gem:.ja ADN z Frankfurtu uis-d'

. . _____  __ ................ . Menem — wysoki, komisarz Sta-
>,Potężne siły pokoju ze /wią- j Perskich bojownikach o pokój, I nów Zjednoczonych w -Niemczech 

zkiem Radzieckim na czele i np Raymonde Dien, a jako j zachodnich — Mac Cloy — ma 
powiedziała robotnica z Pabfa- przyjaciół przyjmuje generałów | opuścić wkrótce swe sianowi-ko 
nickich Zakładów Przemysu hitlerowskich, niedawnych ka- i i powrócić na Stanów Zjednoezo. 
Bawełnianego Eugenia Piecho j nar(>du francuskiego, zbrod | nych. Zostanie on prawdopodob-

niarzy wojennych potępionych i nie mianowany prezesem giełdy 
przez całą ludzkość. i nowojorskiej.

wadziła już załoga wielkiej elek ; wano i uproszczono wiele czyn- __
trowni „Szombierki" na Górnym j ności, ulepszono zaopatrzenie w mordercy spod znaku ć 
Śląsku. Specjalna komisja, w narzędzia Hp. Wszystkie te udo mog.jj zreaiiz0wać swy

nych planówskonalenia systematycznie zwiękktórej skład weszli przodujący 
robotnicy i najlepsi fachowcy, 
opracowała słuszne mierniki dla
każdego stanowiska roboczego, gle te same.» Bardzo wysokie j tow . Rady pokoju, aby zamani- 

Robotnicy stwierdzają, że zmia przekraczanie norm ^było łatwe, i festować njeugiętą wolę walki o 
na norm była konieczna, ponie

szały możliwości produkcyjne za i wojennej narwiecie. Zło-
łogi, a normy pozostawały cią- j -vmv podpisy pod apelem świa-
a-Ia ł« cima . Rsrtwn \arVQnlyiP i ^ . . •

ta — zdolne są wytrącić bron z 
rąk zbrodniarzy wojennych i utr 
walić pokój wbrew zakusom 
garstki imperialistów. Nie szczę­
dźmy sił. wytrwałości i zapału 
w naszej pracy nad utrwaleniem j 
pokoju, rozszerzajmy jej zakres 

szeregach narodowego frontu wal j 1 powiększajmy szeregi bojów­
ki o pokój i Plan 6-letni razem z ników o pokoj. Wzmożoną pra- 
milionami obrońców pokoju, któ 
rym przewodzi wielki Związek 
Radziecki uczyni wszystko, aby 

dolara nie 
eh obłęd- 

rozpętania nowej

c
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Dość pogodnie, 
później wzrost za 
chmurzenia i 
deszcz, począw­
szy od zachodu. 
Widzialność dob­
ra, później umiar 
kowana. Wiatry 
umiarkowane od 
3 do 5 st. w ska­
li B., później 
dość silne od 5 
do 6 st. w skali 
B., zachodnie 
zbaczające ku po 
ludniowi. Stan 
morza 3, później 
4. Zatoki Gdań 
skiej 2 — 3, póź­
niej 3 — 4.

20

10

a

10

9

SYTUACJA 
BAROMETR.:

Głęboki niż nad 
Atlantykiem pól 
nocnym i Anglią 
północną pogłę­
bia się i szybko 
przesuwa się w 
kierunku połud­
niowo - wschód- 

—____ nim. Niż ^nad 
Skandynawią północną wypełnia 
się. Wyże zalegają nad Grenlan 
dią oraz nad Anglią południową, 
brąz zachodnią i środkową Eurp- 
pą. Wyż nad Europą północno 
wschodnia słabnie.

np. wszystkie zespoły remonto­
we wykonywały przeciętnie 180- 
200 proc. normy, przez co osła­
bło współzawodnictwo gdyż za­
dania produkcyjne przestały być 
mobilizujące.

Dokumentując swe radowole- 
rJe z wprowadzenia nowych 
mierników robotnicy ze wszy­
stkich wydziałów elektrowni pod 
jęli zobowiązanie poważnego 
przekraczania usprawnionych 
norm.

Takie same powody zmiany 
mierników pracy podają robot­
nicy innych elektrowni oraz ga

trwały pokój na świecie.
W imieniu społeczeństwa wo­

jewództwa katowickiego katego­
rycznie •protestujemy przeciwko 
haniebnemu dekretowi reakcyjne 
go rządu francuskiego, zabrania­
jącemu działalności Biura Świa­
towej Rady Pokoju we Francji i 
przyłączamy swój głos do głosu 
obrońców pokoju na całym świe­
cie, domagając się cofnięcia tego 
dekretu.

POD PRZEWODEM POTĘŻ­
NEGO ZWIĄZKU RADZIECKIE 
GO I CHORĄŻEGO POKOJU

cą odpowiedzmy na knowania 
amerykańskich podżegaczy wo­
jennych”.

Aktywista jednego z bloko­
wych komitetów obrońców poko 
ju robotnik, Tadeusz Janków- ! powietrznego Chin na wschodnim

Samoloty amerykańskie
naruszyły obszar powietrzny Chin

PEKIN (PAP). 11 kwietnia br. 
przeszło 200 samolotów amery­
kańskich wtargnęło do obszaru

wioskami na południowy wschód 
od Hojan, 2 samoloty wtargnęły 
ponad miasto Amoj i 5 samolo­
tów — ponad miasto Fuczou. Sa­

ski, oświadczył:
„ŚWIADOMI WAGI I ZNA­

CZENIA NARODOWEGO PLE­
BISCYTU W WALCE O POKÓJ 
— DOŁOŻYMY wysiłków, 
ABY JAK NAJ POTĘŻNIEJ ZA­
BRZMIAŁ NASZ GŁOS W O- 
BRONIE BEZPIECZEŃSTWA 
ŚWIATA, PRZECIWKO KNO-

wybrzeżu prowincji Fukien kołojmoloty amerykańskie ostrzelały
miast Fuczou, .Putien, Hojan, Czu 
anczou i Amoj oraz od godz. 11 
do 12.30 dokonywało rozpoznania.

Spośród nich 48 samolotów a- 
merykańskich wtargnęło do ob­
szaru powietrznego ponad wios­
kami na południe od Czuanczou, 
36 samolotów przeleciało nad

zachodnie dzielnice miasta Fu­
czou, zabijając i raniąc spokoj­
nych mieszkańców.

Naród chiński—stwierdza Agen 
eja Nowych Chin — śledzi czuj­
nie te zbrodnicze poczynania agre 
8»rów amerykańskich, zmierzają­
ce do rozszerzenia ich agresyw­
nych działań.

Cały kraj przygotowuje się
do obchodu święta 1 Maja

. - . . - i SvEotptkaSW4IKF O PO- WARSZAWA (PAP). W kraju trwają intensywne przygotowa-
zcwni. M. in w cle rowm w< r j ‘ pokWyżFIFMY 7BPODI n’a do uroczystego obchodu święta mas pracujących — 1 Maja.
szawskiej i w gazowni m,0„i «- j KÓ-T. PDKRZYŹL-1™' Miasta, wsie, zakłady pracy i szkoły przybierają już odświętny
pracownią obecnie słuszne nor-, MCZE PLA. L Ii PE ' wygląd. Zespoły świetlicowe przygotowują się do występów na
my, które już w najbliższym cza MU . urooavatvch akademiachsie zostaną wprowadzone w żyj Kilkuset aktywistów zakłado- ] uroczystych auauemiacn.

1 wych i blokowyeh komitetów: w szybkim tempie znikają
resztki gruzów z placów i ulic
Wrocławia. Od kilku dni załogi 
miejscowych zakładów pracy oraz 
młodzież szkolna odgruzowują w 
czynie społecznym plac przed sie­
dzibą Komitetu Miejskiego PZPR, 

, . . . . , , rr • i place Dominikański i PKWN. Doolbrzymia rafineria nafty w Abai ka i raniąc wiele osob. Zginąłjdnja ^ WyWjeziono z terenu 
danie, należąca do Anglo - Iran

Dalsze rozruchy w Iranie
LONDYN. (PAP). — Agencja! policja strzelała do manifestan- 

Reutera donosi z Teheranu, że] tów zabijając jednego robotni

skiego Towarzystwa Naftowego, 
została w niedzielę zamknięta. 
Przerwano przyjmowanie zamó­
wień od tankowców zawijających 
do zatoki Perskiej.

Poczynając od soboty rafinerie 
w Abadanie otoczyły pikiety 
strajkujących robotników. De­
monstracje robotnicze trwają 
mimo represji ze strony policji 
i wojska.

W sobotę wybuchły nowe roz-,
fuchy, w mieście 'Isfahan, sdzię

również jeden policjant.
Po nowej interwencji ambasa­

dora brytyjskiego w Teheranie 
Shcpherda obie izby parlamentu 
irańskiego zatwierdziły dekret 
wprowadzający w zagłębiu naf­
towym stan wojenny.

Według .relacji korespondenta 
agencji Reutera, koła teherań- 
sfcie oceniają sytuację w zagłę­
biu naftowym jako coraz poważ 
niejssą. Represje nie zdołały za­
hamować akcji robotników irań- 
«kiefr, ».

miasta ponad 5 tys. metrów sześć, 
gruzu. W dniu święta pracy wie­
le zasypanych dotychczas gruzem 
zakątków Wrocławia zazieleni się 
nowymi skwerami i kwietnikami. 
Młodzież szkolna pomogła przy 
zwózce 10 tys. metrów sześć, czar 
noziemu pod rabaty i szpalery 
krzewów.

Na Pomorzu w uroczystych aka 
demiach i wieczornicach arty­
stycznych udział wezmą artyści 
Teatru Ziemi Pomorskiej oraz ze 
«unk- świetlicową i chóry śpiewa­

cze. Na wolnym powietrzu odbę­
dą się zabawy ludowe i koncerty 
oraz wiele imprez dziecięcych.

Intensywna praca wre w świet­
licach szczecińskich zakładów pra 
cy. Robotnicze zespoły artystycz­
ne, chóralne, dramatyczne i ta­
neczne opracowują sztuki oraz 
pieśni polskie i radzieckie, z któ­
rymi wystąpią na uroczystych a- 
kademiaeh 1-majowych. Liczne 
ekipy łączności miasta ze wsią 
wystąpią z bogatym programem 
w wielu gromadach wojewódz­
twa.

Do radosnego obchodu święta 
1 Maja przygotowuje się również 
młodzież. Uczniowie ponad 300 
szkół podstawowych woj. szcze­
cińskiego ukończyli już prace po­
rządkowe, związane z upiększe­
niem szkół i wykonali wiele ozdo 
bnych kwietników, klombów i 4,e

Jeńców. Młodzież szkolna z zapa­
łem uczy się nowych pieśni ma­
sowych

Słuchacze Krakowskiej Akade­
mii Sztuk Pięknych przygotowu­
ją w swych pracowniach transpa 
renty, makiety oraz artystycznie 
wykonane portrety przodowni­
ków pracy.

Ostatnio ukonstytuowały ssie 
wojewódzkie komitety obchodu 
1 Maja we Wrocławiu, Krakowie, 
Łodzi oraz w Gdańsku. W skład 
komitetów weszli przedstawiciele 
partii i stronnictw politycznych, 
organizacji społecznych, związ­
ków zawodowych, wojska, wybit 
ni przodownicy pracy i racjonali­
zatorzy. chłopi, znani naukowcy, 
literaci, artyści, nauczyciele, stu­
denci i przodujący uczniowie. 
Podczas pierwszych posiedzeń ko 
miteiów szczegółowo omówiono 
program obchodu, powołując ko­
misje: organizacyjne, propagan­
dowe, dekoracyjne, artystyczno -
imprezowe I inne,



Ma pierwszych pozycjach
Jesteśmy świadkami wspaniałego, imponującego swym rozma­

chem budownictwa Polski Ludowej. W naszych oczach wyrasta 
socjalistyczna stolica, wypełniają się — niedawno jeszcze tylko 
zarysy Nowej Huty i wielkiego kombinatu metalurgicznego, w 
naszych oczach powstają olbrzymie fabryki i zakłady przemys­
łowe.

Dlatego z tak żywym i szczerym zainteresowaniem śledziliśmy 
przebieg III Krajowej Narady Budownictwa, która z całą szcze­
rością odkryła yłTzed nami karty, niedostrzegalnego na pierwszy 
rzut oka, życia na budowach.

Poddane gruntownej i surowej krytyce budownictwo nie stra­
ciło nic w naszych oczach, nie zmniejszyło naszej radości i dumy 
z jego osiągnięć. Samokrytyczne nastawienie pracowników bu­
downictwa, świadomość błędów i niedociągnięć, a więcej jeszcze 
— szczera wola usunięcia ich i już wytyczone środki zaradcze, 
pogłębdy jeszcze nasze zaufanie do twórców przyszłej wielkości 
i krasy naszej ojczyzny, pogłębiły patriotyczną dumę z naszego 
budownictwa.

Tegoroczna Narada Budownictwa toczyła się pod znakiem 
walki o obniżkę kosztów budowy. To czołowe hasło drugiego roku 
Pianu 6-letniego stało się dla pracowników budownictwa już nie 
deklaratywnym zawołaniem, lecz ściśle określonym obowiązkiem 
obniżenia kosztów budow'y o co najmniej 9,4"/o. Za tą małą na po­
zór cyfrą kryją się miliony złotych, które trzeba zaoszczędzić, mi­
liony rezerw, które trzeba zmobilizować.

Walka o obniżkę kosztów budowy łączy się z walką o uspra­
wnienie jej organizacji. Doświadczenie na niektórych budowach 
wykazało, że wprowadzenie systemu pracy „stałymi brygadami i 
nierozerwalnymi zespołami’' niezmiernie usprawnia tok robót, ob­
niżając jednocześnie ich koszt. Nie ulega wątpliwości, że wrpro­
wadzenie tego systemu, opartego na zasadach wzajemnego i do­
browolnego dobierania się członków brygad i zespołów', zmieni 
całkowicie styl pracy na budowach.

Sprawą niezmiernie cenną dla rozwoju naszej gospodarki jest 
doprowadzenie planu do świadomości każdego robotnika. Ta za­
sada nie może być omijana na budowie. Tutaj rolę transmisji 
planu mogą i powinny spełniać miesięczne lub dekadowe harmo­
nogramy, doprowadzane do brygad, zespołów' i poszczególnych ro­
botników na naradach produkcyjnych.

Ciekawe i godne zastosowania we wszystkich dziedzinach 
naszej gospodarki są uchwały Narady, dotyczące współzawodni­
ctwa. Nową formą kontroli współzawodnictwa jest na przykład 
wprowadzenie tzw, „książek zobowiązań”, które mają służyć, jako 
podstawa do oceny przodowników' pracy. Zasada tej nowej fdriny 
brzmi: „kto nie wpisał do książki zobowiązania — nie może być 
przodownikiem pracy". Doceniając, jak dalece na obniżeniu ko­
sztów może zaważyć należycie zorganizowane współzawodnictwo, 
budowlani wysuwają postulat upowszechnienia szlachetnego wyś­
cigu „O najlepszą budowę" i „Najlepszego w zawodzie budowla­
nym" oraz włączenia do ruchu 75°/o zatrudnionych w budownict­
wie i pozyskania jak największych rzesz inteligencji technicznej.

Budowlani byli pierwsi w kraju, którzy zażądali rewizji norm. 
Od momentu dokonania tych zmian w budownictwie zaznaczył się 
duży postęp techniczny. I już teraz w niektórych działach zacho­
dzi nowa konieczność rewizji norm, której pracownicy budowni­
ctwa, pragnąc osiągnąć jeszcze wyższą wydajność, sami domagają 
się.

Pięćsettysiączna rzesza pracowników budowlanych Polski Lu 
dowej, świadoma swej zaszczytnej roli w realizacji wielkich za­
dań Planu R-letniego, godnie staje na pierwszych pozycjach naro­
dowego frontu walki o Pokój i Socjalizm. f. M.

2 DZIENNIK BAŁTYCKI (Nr. 103)

Kamienie na szaniec
W początkach tego miesiąca odbył się drugi doroczny zjazd 

delegatów na posiedzenie Towarzystwa Niemiecko-Polskiej Przy­
jaźni. Dwa dni trwały obrady, poświęcone dalszemu wzmacnia­
niu i pogłębianiu przyjaznych stosunków' między polskim i nie­
mieckim narodem.

Centralnym punktem zjazdu był referat, wygłoszony przez 
premiera Niemieckiej Republiki Demokratycznej i honorowego 
prezesa towarzystwa, Otto Grotewohla. Entuzjastyczne brawa, 
wybuchające podczas wygłaszania referatu, były wyrazem głębo­
kiej jednomyślności, łączącej zebranych trzystu delegatów ze 
wszystkich części Niemieckiej Republiki Demokratycznej.
Premier Grotewohl wielokrot­

nie podkreślał olbrzymie znaczę 
nie polsko - niemieckiej przyjaź­
ni w walce o zapewnienie poko­
ju w Europie.

— Zadaniem naszym — mó_ 
wił — jest przekonywać rodaków 
na zachodzie Niemiec, że, wzmac 
niając przyjaźń z Polską, wzmąc 
niają pokój. Granicą pokoju na 
Odrze i Nysie położyliśmy kres 
diabelskiej igraszce narodami. 
W tym miejscu Europy Pokój 
jest zabezpieczony i pozostanie 
zabezpieczony.

Tym słowom towarzyszy! naj­
większy entuzjazm — olbrzymia 
hala trzęsła się od oklasków.

Kim są ci ludzie niemieccy, 
których ziemie stanowią jeden z 
bastionów pokoju w Europie? 
Kogo reprezentuje 300 delegatów 
zebranych na Kongresie, poświę 
conym przyjaźni z narodem pol­
skim? Jaki plug przeorał tak 
mocno glebę niemieckiej rzeczy­
wistości, że bogatym, wspania­
łym kwieciem wyrastają na niej 
hasła pokoju, że z płomiennym

kiej nad hitleryzmem. Kiedy 
strzaskany został kręgosłup 
niemieckiego faszyzmu, na 
spotkanie nowego życia wy­
szli ci, którzy — latami tor­
turowani w hitlerowskich 
więzieniach I obozach koncen 
tracyjnych — wzięli teraz na 
siebie zadanie przestawienia 
historii swego narodu na no­
wy tor. Oni to, ukazując spo 
łeczeństwu dokumenty strasz 
liwej przeszłości i czyniąc je 
świadkiem i współuczestni­
kiem imponujących osiąg­
nięć teraźniejszości, nauczyli 
je walczyć z resztkami faszy 
»mu i budować nowe życie, 
oparte na hasłach demokra­
cji i postępu.

Ale jeśli powstała Niemiecka 
Republika Demokratyczna, jeże 
li w centrum jej spraw tętni 
sprawa pokoju i przyjaźni z na

zapałem wcielane są w życie rodami — to przecież wkład tu
te hasła? Jakie siły potrafiły w 
środkowych i wschodnich Niem­
czech zdusić wiecznie tlące za­

taj wnoszą również czyny pole­
głych w walce demokratów nie­
mieckich. W najczarniejszych

rzewie wojen i szczepić społe- latach terroru hitlerowskiego ich 
czeństwu w krew gorące umiło. i bezgraniczne poświęcenia dla
wanie pokoju i przyjaźni z 
ny-mi narodami?

m-

U źródeł
wielkie! orzemiany

Fundamentem przemian 
społecznych i psychicznych 
stało się przeobrażenie ustro 
ju. Fundamentem dla prze­
obrażeń ustrojowych było 

zwycięstwo Armii Radziec-

Podejmowane przez świat pra­
cy zobowiązania dla uczczenia 
święta 1 Maja są w toku reali­
zacji. Pracownicy Stoczni Północ 
nej do dnia 10 kwietnia bież. ro­
ku wykonali już 64% zobowią­
zań produkcyjnych, których war 
tość wynosi 119.000 zł.

Oprócz zobowiązań grupowych, 
poszczególni robotnicy zgłaszali 
z zapałem zobowiązania indywi­
dualne, dając swój wkład pracy 
dla uczczenia święta klasy robot­
niczej. Większość zobowiązań wy 
konano już w 90%, a niektóre w 
100®/«. Tak np. JÓZEF OLEJNI­
CZAK, który postanowił prze­
kroczyć nowe normy wykonując 
pracę w 200 godzinach zamiast 
w zaplanowanych 260 godzinach; 
zobowiązanie swe wykonał w 
100® o uzyskując oszczędności 
na sumę 1.183 zł.

Ob. ob. FRANCISZEK PLEWA 
i WŁADYSŁAW’ GÓRSKI, zobo­
wiązali się wykonać 53 krzesła 
na statki skracając czas plano­
wany 80 roboczogodzin i dając 
tym samym oszczędności w' wy­
sokości 963 zł.; pracę wykonali 
w 100%.

Ob. ob. ROGASIK, BRONIS­
ŁAW ROZANKIEWICZ i WŁA­
DYSŁAW MUSZYŃSKI, zobowią 
zali się wpasować i okuć 108 o- 
kien, skracając czas planowany o 
236 roboczogodzin (oszcz. 2.861 
zh) — zobowiązanie wvkonali w 
100%.

już realizują 
swe zobowiązania

mas, czerpiąc naukę dla swej 
działalności z dzieł Marksa, En­
gelsa, Lenina.

W okresie Republiki Weimar­
skiej, stojąc na czele nielegalnej 
KPD, walczył przeciwko wielkie­
mu kapitałowi niemieckiemu: 
Kruppowi, Stinnesowi, Thysseno­
wi i finansowanym przez nich fa­
szystowskim bandom. W 1920 r. 
terroryści spod znaku „Haken­
kreuz“ podłożyli pod okna jego 
parterowego mieszkania granat i 
ręczny. Mieszkanie zostało zruj­
nowane, Thaelmann cudem tylko 
ocalał.

W latach następnych nie ustaje 
terror. Przeciwmie, wściekłe na­
gonki potęgują się wciąż i wzra­
sta hart i nieustraszoność Thael- 
manna wr walce przeciwkS faszy­
zmowi.

Tradycje niemieckiego 
ruchu robotniczego

Jak tytaniczna siła charakteru 
łączyła się u Thaelmanna z ge­
nialną przenikliwością polityczną 
świadczy m. in. wielka mowa, wy 

r

„Musimy demaskować nie­
powstrzymane zbrojenia i a- 
wantumiczą politykę niemiec­
kiego faszyzmu, jego morder­
cze podżeganie do wojny in­
terwencyjnej przeciwko Zwiąż 
kowi Radzieckiemu... Szowini­
stycznej hecy faszystów musi­
my przeciwstawić nasze hasła 
walki przeciwko światowemu 
imperializmowi i nasze żąda­
nia, aby żaden naród nie był 
nigdy gnębiony“.

Podczas innego przemówienia 
tego samego roku, na kilka dni 
przed uwięzieniem powiedział:

„My znamy kraj, w którym 
nie ma faszyzmu, w którym 
nie do pomyślenia byłoby, aby 
faszystowscy mordercy na uli­
cach dzielnic robotniczych mo­
gli pełnić swoje krwawe dzie­
ło tak, jak w Niemczech: kraj 
ten — to Związek Radziecki! 
Niewiele razy w przeszłości by 
ło nam tak łatwo tłumaczyć 
szerokim masom, a zwłaszcza 
socjal - demokratycznym ro­
botnikom, jak teraz rolę Zwiąż 
ku Radzieckiego, jako strażni­
ka i twierdzy pokoju“.

Czytając te słowa, wsłuchującgłoszona w 1932 r. do tłumów, u,-„ v
EÄberliń6kim »ää Pp:

jdzących naród po drodze demo­
kratyzacji, śledząc ich program i 
hasła, łatwo odnajdziemy związek 
pomiędzy teraźniejszą NRD a tra 
dycjami niemieckiego ruchu ro­
botniczego.

Najpiękniejszy symbol tych tra 
dycji, Ernst Thaelmann, jest jed­
nocześnie symbolem dramatu nie 
mieckiej klasy robotniczej w okre

Wynalazek 
radzieckiego 

naukowca
Jak donosi „Morskoj Flot“ Nr.

3 z dnia 28. 3. or. kierownik war. sje kajzerowskiego i hitlerowskie-
go imperializmu. Nieprzeliczone

sprawy wyzwalania narodu z 
pęt faszyzmu były kamieniami 
na szaniec, po który m naród j wym 
miał się przebić do nowej epoki. j„Sz-7

Ernst Thaelmann 
nieustraszony 

bojownik
Największy * nich, najbar 

dziej ofiarny, najbardziej nie 
uslraszony — to Ernst Thael 
mann, przewodniczący Komu 
nistycznej Partii Niemiec, za 
mordowany w 1944 r. w Bu- 

‘chenwaldzie po 12 latach wię 
ziennej męki

Od najwcześniejszej młodości 
walka o demokrację i pokój sta

szcbowskiT5anSk\osak ! 7 n" - 20bowiąza! ** ÄT
SZUBOWSKI i JAN KALISAK,| planowo przygotować i rozpraco- tał członkiem social-demokraw- 
zobowiązali sie wykonać 13 szaf | wać kilka dodatkowych zleceń, cznej organizaeü partvlnei M 
“ sKtatkl' «kracając czas • « Prac, swa wykonali w 100*/. na ko robota“ ^rtow SniV 
60 roboczogodzin na sumę 720] sumę 480 zł. a nńSi I ł ’
zł.; pracę tę wykonali w 100®/». j Obecnie pracownicy Stoczni; sportowi poświęca Ernrt ThaS 

°b. BAKALARSKI skracając j Północnej dla uczczenia święta i mann 
c zas o 28 roboczogodzin pracę i klasy robotniczej przystępują robotniczemu wszystkie swoie V 
swą wykonał w 100«/», co daje do zaciągania „Wart Pokoju", po1 ty. Wvszkolom' w oraktvee oszczędności 268 zP. dejmuiąc dodatkowe zobowiążą i v-- .Koiorry " praktyceWydrwi wyposażenia . Piane, nia * ' fmST ,T7 ” ZawOd0w*g0 ? ??

'nisl wkrótce w ramach partii inspi­
ratorem ruchu rewolucyjnego. 
Należy do założycieli młodzieżo 

jwych sekcji związków- zawodo­
wych.

Kiedy wybuchła I wojna im­
perialistyczna zaciekle walczy 
przeciwko przyznawaniu kredy-

sztatów doświadczalnych Central 
nego Instytutu Naukowo - Ba­
dawczego Floty Morskiej A. Sza- 
marin zakończył prace nad no- 

przyrządem pomiarowym 
Przyrząd ten służy do po 

miaru i rejestracji pracy kotłów 
głównej maszyny na statku.
A. Szamarin pracował nad tym 

przyrządem samorejestrującyfn

ofary znaczyły długą drogę tych 
walk, faszystowska otchłań za­
mykała się nad bezimienną rze­
szą męczenników, ale nurt ich dą 
żeń rozchodził się coraz szerzej, 
dając znać podziemnym krąże­
niem o sobie.

Dzieło Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej — przyjaźń poi------- o *----•- «--—

już od .1931 r., i już wtedy skon- - niemiecka, Europejska Kon
^ A w«. —w     ..... ... _3 I I A .** A.VH t» I Ol aKivJ ni /tnn nł nstruował jego pierwszy model 

„Sz-4“. Obecnie zmodernizował 
go, wprowadzając taśmę papie­
rową, na której urządzenie samo- 
piszące oddaje wielkość ciśnie­
nia pracy w kotłach, ilość obro­
tów' głównej maszyny itp. Cenny 
aparat ten zostanie wprowadzo­
ny obecnie na statkach morskich 
ZSRR. (w)

ferencja Robotnicza — oto dowo­
dy. że nurt ten nie przepadł, do­
tarł do żyjących i toczy się nadal, 
wciąż głębszy i bujniejszy.

Opracowała po polsku 
Zofia Rzeplińska

■*) Opracowane na podstawie nie- 
opublikowanej jeszcze pracy M. l.auto 
hermera o Ernście Thaelmsnnie.

POWSZEDNI
DZIEŃ

Pól miliona cHą wygospodarować 
załogi sklepowe gdańskiego MHD

Pracownicy MHD w Gdańsku, 
działu artykułów przemysłowych, 
solidarnie podjęli szereg zobowią 
zań pierwszomajowych. Jedno­
cześnie wybrali komisję kontro­
lującą wykonanie, która nie­
zwłocznie przeanalizowała real­
ność oraz podsumowała wartość 
ogólną pracowniczych deklaracji.

Personel sklepowy w swych zo­
bowiązaniach zażądał rewizji 
norm. które z kolei uległy pod­
wyższeniu o przeciętnie i7,5 proc. 
Da to miesięcznie dodatkowo ok. 
50 tys. złotych, czyli niecałe pół 
miliona złotych do końca roku.

Poza tym wpłynęło mnóstwo 
zobowiązań krótkofalowych na 
wartość zł 12.000 oraz długofalo­
wych na łączną sumę zł 63.882.

Zobowiązania te wyrażają się 
przeważnie w oszczędnościach na

materiałach piśmiennych oraz j tów na rozwój przemysłu zbro- 
kosztach administracyjno - gospo i jeniowego dla króla armat — 
darczych. | Kruppa. Powołany do „Wehr-

Cenny wkład stanowi ponadto j machtu”, mimo najcięższych kar 
postanowienie zespołów sklepo- > dyscyplinarnych, nie ustawał w 
wych, zobowiązujących się do wyjaśnianiu towarzyszom broni.
przeprowadzenia szkolenia spo­
łeczno - zawodowego we włas­
nym zakresie.

Józef Leśniewski
korespondent MHD Gdańsk

Mowę kadri? wodniakowi

Dobry i tani
posiłek 
w portach 

i na statkach 
turystycznych

Przy Centralnym Zarządzie 
‘| Przemysłu Gastronomicznego po- 

_ i wstało nowe przedsiębiorstwo wv

zasila naszą żeglugą śródlądową dy Gastronomiczne“. Z. Z. G. zaj­
mą się prowadzeniem bufetów i

Egzaminy końcowe bieżącegojW wynikach czytamy: 99 ocen b. 
■letniego kursu w Szkole Żeglu-j dobrych, 142 dobrych, a 64 do­

gi Śródlądowej w Elblągu zosta­
ły przeprowadzone w pierwszych 
dniach kwietnia przez komisję z 
ramienia Departamentu Dróg 
Wodnych.

Do egzaminu stanął komplet 
uczni, tj. 78 kandydatów, dopusz­
czonych przez Radę Pedagogicz­
na Tylko jeden wychowanek III 
klasy mechanicznej z powodu 
ciężkiej choroby zostanie prze­
egzaminowany na jesieni br.

Kandydaci otrzymywali pyta­
nia drogą losowania, przy czym 
dany był dostateczny czas do na­
mysłu. Wszyscy kandydaci uczy­
nili zadość wymaganiom komisji 
egzaminacyjnej i zdali egzamin.

statecznych
Jako prymus szkoły przedsta­

wił się uczeń III ki. nawigacyj­
nej — Alfred Paruszcwski, syn 
robotnika kolejowego. Przodowni 
kami nauki zostali na III wy­
dziale nawigacyjnym zetempow- 
cy: Romuald Olszewski i Gabriel 
Kozakiewicz, na wydziale mecha­
nicznym Jan Rizunowicz i Mie­
czysław Rostek, na wydziale dróg 
wodnych Waldemar Bialobrzeski 
i Józef Haraburda,

_ Na ogół stwierdzono dobry po­
ziom oraz przydatność absolwen­
tów do wykonywania zawodu,

restauracji na statkach przybrzeż 
nych i śródlądowych oraz restau­
racji i barów w portach i przy­
stankach śródlądowych.

Powstanie nowego przedsiębior 
stwa gastronomicznego powinno 
się przyczynić do podniesienia 
atrakcyjności i wygód komunika­
cji wodnej oraz do usprawnienia 
obsługi wycieczek i turystów, za­
równo na trasach śródlądowych, 
jak i morskich. Fakt, że obie że­
glugi, śródlądowa i przybrzeżna, 
należą obecnie do jednego mini­
sterstwa w znacznym stopniu u-w MWUQU, ~ ---*--- —

oczywiście po odbyciu przepdeo- Ntwi pracę Żeglugowym Za kła 
wej praktyki, (w*) dom Gastronomicznym, (zb)

istoty wojny imperialistycznej.
W myśl nauk Karola Liebknech 
ta i Róży Luxemburg tłumaczył, 
że wó;ina toczy się wyłącznie w 
interesie wielkich kapitalistów 
przeciwko ludowi pracującemu.
Niezmordowany zapał w organi­
zowaniu konspiracyjnej propa­
gandy przeciwko wojnie dopro­
wadził go wkrótce przed sąd 
wojenny, w wyniku czego został 
skazany na karę ciężkiego wię­
zienia.

W latach rewolucyjnych, w 
okresie lat 1918-19, Ernst Thael 
mann staje na czele awangardo 
wych oddziałów robotniczych,
jest członkiem żołniersko - ro­
botniczej rady Hamburga. Wjnio wzięli udział w rejonowym 
latach następnych nie ustaje w i przeglądzie twórczości amator- 
walce o rewolucyjną politykę

Niecodziennej 
okax rpbji

Na Dalekim Wschodzie, w kom­
binacie Niżnieje Pronge. uśmiech­
nął się los do pomocnika bryga­
dzisty G. Oreszkiną, który po­
chwalić się może nie lada wyczy­
nem. Oto udało mu się złapać na 
haczyk niezły kąsek, bo kaługę, 
której waga wyniosła ponad 300 
kilogramów', a waga ikry prze­
kroczyła 40 kilogramów. Aby wy­
ciągnąć złowioną rybę z wody 
musiał Oreszkin rozszerzyć prze­
ręblę i zainstalować specjalny, 
ręczny kołowrót.

Kuiartet kołchozowych 
kompozytorów

Wielką popularnością wśród 
chłopów litewskich cieszy się 
kwartet rodziny Markauskasów, 
którego wykonawcy składają się 
z ojca, kołchoźnika Władasa, mu­
zyka - samouka grającego od 
wielu lat z zamiłowaniem na wio 
Ionczeli i z synów Juozasa, Sta- 
sisa 1 Wacisa, z których dwaj 
pierwsi grają po mistrzowsku na 
skrzypcach, a najmłodszy na gi­
tarze.

Muzycy występują często na 
koncertach kołchozowych a ostat-

KRAJU RAD

Miesiąc przyjaźni 
francusko-polskiej

skiej, w mieście Alitu* na Litwie.
Kwartet posiada w swym re­

pertuarze stare melodie litewskie 
„Kalvalis“ i „Kubilas“, ukraiń­
ską pieśń ludową „Zaprzęgajcie 
chłopcy konie“ oraz pieśni kom­
pozytorów radzieckich.

PARYrŻ (PAP). W ramach mie Należy podkreślić, że Markau- 
siąca przyjaźni francusko - poi- skasowie sami komponują muzy- 
skiej odbyło się w Montreuil ze-' kę na tematy kołchozowe. Zespól 
branie pod egidą Towarzystwa j ich otrzymał honorowy dyplom, 
Przyjaźni Francusko - Polskiej i wyróżniający ich za wykonanie 
oraz republikańskiego Związkui (skomponowanej przez siebie) 
Młodzieży Francuskiej. Zebra-i-»Polki kołchozowej“, w czasie re- 
ni uchwalili jednomyślnie rezo- j jonowego przeglądu amatorskiej 
lucję, protestującą kategoryćz- twórczości artystycznej, 
nie przeciwko dekretowi rządu 
zakazującego działalności świa­
towej Rady Pokoju n* teryto­
rium Francji. Druga rezolucja 
uchwalona na zebraniu pod­
kreśla nienaruszalność granicy 
polsko - niemieckiej na Odrze 
i Nysie.

Wspaniała kolekcja 
rękopisów wschodnich

W muzeum rękopisów wschod­
nich instytutu orientalistyki przy 
Akademii Nauk ZSRR znajduje

ków pisemnych z dziedziny histo­
rii i kultury krajów Wschodu ra­
dzieckiego i zagranicznego. Zgro­
madzono tam ponad 70 tysięcy 
tomów rękopisów i ksylografów 
oraz 70 zbiorów archiwalnych wy 
bitnych uczonych rosyjskich orien 
talistów.

Są tam rękopisy obszernych 
materiałów historii i kultury na­
rodów Azji Środkowej, twórcy 
literatury uzbeckiej Aliszera 
Nawoi, znanego poety X wieku, 
Firdousi, rękopisy dotyczące hi­
storii Samarkandy, Taszkientu, 
Buchary i innych miast.

Przechowywane są tam—znale­
zione przez uczonych radzieckich 
na górze Mug w Tadżykistanie — 
kolekcje rękopisów sogdyjskich, 
napisane na papierze, skórze i 
drzewie.

Ze zbiorów rękopisów chiń­
skich znajdują się tam dzieła sztu 
ki, encyklopedie, prace historycz­
ne i geograficzne oraz słowniki. 
Muzeum to posiada największą 
na świecie kolekcję rękopisów i 
wydań z historii Tybetu i Mon­
golii, a badacze radzieccy szeroko 
czerpią wiadomości ze wspania­
łych kolekcji rękopisów wschod­
nich.

Podwodni* gazociąg
Tysiące domów mieszkalnych 

w Leningradzie otrzymują ga§ 
dostarczany za pośrednictwem po 
dwodnego gazociągu, idącego 
przez Newę na Wyspę Wasiljew- 
ską. Pracownicy leningradzkiej 
sieci gazowej osiągnęli jednak o- 
statnio nowy sukces, polegający 
na ułożeniu nowego -gazociągu, 
prowadzącego przez Małą Newę 
przy moście Tuczkowym.

Gazociąg ten został ułożony wr 
wykonanym poprzednio przeko­
pie podwodnym, który powstał 
przy_ pomocy skraperów i hydro- 
monitorów. Nurkowie czynni przy 
układaniu tego gazociągu musieii 
pokonać bardzo poważne trud­
ności.

Nowy gazociąg zasilił w gaz 
nie zgazyfikowane dotąd tereny 
rejonu petrogradzkiego, latem, 
jednocześnie z przebudową Pros­
pektu Kirowskiego, rozpocznie się
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W codziennym życiu realizujemy
hasła Frontu Narodowego

—mówi ob. Górski, pracownik Banku Komunalnego w Gdyni
Ob. Stanisław Górski, referent Banku Komunalnego w Gdy­

ni, jest mocno zaabsorbowany pracą, gdy wchodzę do jego po­
koju.

— Dobrze zdaję sobie sprawę ze znaczenia współpracy wszy 
stkich uczciwych Polaków — mówi młody człowiek, kiedy na 
wiązujemy rozmowę na temat Frontu Narodowego.

— Dzięki takiej właśnie i go życia przy boku żony i dzie-
wśpółpracy w naszym z es po 
le pracowniczym Bank Ko­
munalny w Gdyni zwycię­
żył we współzawodnictwie pra 
cy banków komunalnych ca­
łego kraju, realizując w co­
dziennym życiu i wysiłku ha­
sła Frontu Narodowego, o 

, którym mówił Prezydent Bie­
rut na VI Plenum KC PZPR.

— Jestem bezpartyjnym, sze­
regowym pracownikiem banku — 
ciągnie dalej ob. Górski, czynny 
członek gdyńskiego Związku Bo 
jowników o Wolność i Demokra­
cję — tak, jak i wielu kolegów 
i koleżanek w naszej instytucji. 
Kochani swój kraj. W niebez­
pieczeństwie potrafię go bronić, 
czego dałem dowód, zaciągając 
się w 1939 roku ochotniczo do 
obrony Gdyni. Podczas obrony 
miasta byłem ranny, zostałem 
też wzięty przez hitlerowców do 
niewoli. Takich, jak ja — były 
tysiące! —

— Siedząc w obozie, nękany 
troską o najbliższych niepewny 
swojego jutra, poniewierany 
przez hitlerowskich oprawców, 
marzyłem ciągle o’ powrocie do 
domu, o wyzwoleniu Ojczyzny 
spod jarzma faszyzmu. Pragną­
łem znowu spokojnego, twórcze

cka.
— Dzięki Armii Czerwonej 

i Odrodzonemu Wojsku Pol­
skiemu marzenia moje ziści­
ły się. Wróciłem wreszcie do 
wyzwolonej Gdyni i zacząłem 
pracować nad odbudową włas 
nego domu i kraju. Wojna i 
niewola okupacyjna zmarno

wały mi kilka lat życia, któ­
re teraz muszę „na gwałt” 
nadrobić, zapisując się na Po­
litechnikę Gdańską.

Oczy ob. Górskiego błyszczą 
zapałem, gdy mówi o swoich pro 
jektach:

— Jestem głęboko wdzięcz­
ny Polsce Ludowej, że mogę 
się nadal kształcić i myśleć o 
dalszym swoim rozwoju. Wraz 
z innymi uczciwymi Polakami 
- patriotami wytężę wszyst­
kie siły dla realizacji Wiel­
kiego 'Planu, w ramach któ­
rego pragnę zrealizować swój 
własny plan 6-letni, kończąc

politechnikę. Tak nakazuje 
mi rozum i serce Tak każe 
mi postąpić miłość Ojczyzny, 
którą wraz z milionami ucz­
ciwych Polaków naszą pracą 
uczynimy jeszcze piękniejszą 
i potężniejszą jednocząc we 
Froncie Narodowym wszyst­
kie wysiłki dla realizacji Pla 
nu 6-Ietniego, Plan ten bu­
duje dobrobyt mas pracują­
cych w Polsce sprawiedliwo­
ści społecznej, plan tin przy­
czynia się do utrwalenia po­
koju, tak koniecznego dla na 

szego kraju. (jota)

Powiat kościerski 
zlikwidował analfabetyzm

msgawk;
„Końskie zdrowie“
Podczas ostatniej narady ro­

boczej korespondentów i przed­
stawicieli terenowych „Dzienni­
ka Bałtyckiego” w trakcie oma­
wiania przez jednego z prelegen 
tów braku zainteresowania ze 
strony Prezydium PRN w Kartu

uczcić należycie, zaprosiłem go 
na obiad do Grand Hotelu w So 
pocie.

Jak zwykle w niedzielę — tłok 
był porządny. Po wielu wpraw­
dzie tarapatach, dostaliśmy jed­
nak stolik.

Poczęliśmy wypatrywać kel­
nera. Po kilkunastu minutach za 
częliśmy się denerwować, ale 
wreszcie zdołaliśmy zamówić 
obiad.

Gdy po półtoragodzinnym sie­
dzeniu wyszliśmy, Jurek zwrócił 
się do mnie.

— Wiesz co, mam świetny po­
mysł! Zamiast Grand Hotel bę­
dziemy teraz mówili „Restaura­
cja poci Żółwiem”. (wk)

zach dla zagadnień lecznictwa j -------—
pracowniczego — w ostatnim rzę' TEA IKY
dzie krzeseł toczy się szeptem na i teatr wielki - Gdansk 
stępująca rozmowa: ! „Straszny Dwór“ — godz. 19.

Czy wiesz, kiedy można Fe­
stiwal Muzyki Polskiej ku czci 
St. Moniuszki — godz. 19.

Pełnomocnicy gminni i miejscy do walki z analfabetyz­
mem w pow. kościerskim w ramach zobowiązań 1-majo- 
wych uchwalili zlikwidować analfabetyzm do dnia 15 bai., 
by tym czynem godnie uczcić święto klasy robotniczej całe­
go świata. Zobowiązanie zostało wykonane.

Program radiowy
PONIEDZIAŁEK — 16 kwietnia 1951 r.

6.05 — Gimnastyka. 6.15 — Gra ze­
spół Adama Wiernika. 6.45 — Pro­
gram. 7.00 — Dziennik. 7.15 — Chwila 
muzyki. 7.20 — Wszechnica Rad. 7.40
— Muzyka ludowa. 7.55 — Wiadomp- 
ści poranne. 8,00 — Muzyka (Gdańsk). 
11.50 — Głos mają kobiety. 12.04 — 
Dziennik. 12.15 — Muzyka z płyt.
12.30 — Aud. dla wsi. 12.45 — Na swój 
ską nute. 13.30 *- Aud. szkolna. 13.50
— Audycja ZNP. 14.05 — Koncert so­
listów. 14.30 — Aud. szkolna. 14.50-r 
Gra zesp Tadeusza Polańskiego.
15.30 — Aud. dla świetlic dziec. 15.50
— Aud. PCK dla chorych. 16.05 — 
Drobne utwory wiolonczelowe. 17.00
— Wiadomości popoł. 17.05 — Odpo­
wiedzi lali 49. 17.15 — Muzyka. 17.45
— Aud. dla młodzieży. 19.00—Wszech. 
Rad. 19.20 — Recital. 19.40 — Lekcja 
itz. ros. 20.00 — Dziennik. 20.30 — 
Koncert ork. P. R. pod dyr. Arnolda 
Rezlera. 21.10 — Polska pieśń maso­
wa. 21.15 — Nowe książki. 21.30 — 
Muzyka i akt. 22.00 — Proza. 22.20 — 
Koncert w remach Festiwalu Muzyki 
Polskiej. 23.00 — Ost. wiadom. 23.10 — 
Muzyka kameralna. 23.55 — Program.

1 PROGRAM LOKALNY 
6.50 —- Program. 6.53 — Komunikaty 

i muzyka. 11.45 — Komunikaty. 13.1a 
— Muzyka. 16.20 — Utwory Grażyny 
Bacewiezówny — płyty. 18.00 — Prze­
gląd Wydarzeń. 18.15 — Koncert roz­
rywkowy. 18.50, 19.55 i 0.03 — Infor­
macje i komunikaty PIHM dla ryba-

UWtLgA! Polskie Radio zastrzega so­
bie prawo zmiany programu.

Halle! Mówi Moskwa!
Audycie

w języku polskim
Radio Moskiewskie nadaje codzien­

nie cztery audycje w języku polskim 
(według czasu polskiego):

Pierwsza audycja od godziny 11.1 J 
do 11.29 na falach 31,12, 25,6. 30,8
^Druga audycja od godziny M.30 doi
16.59 na falach 2a,6. 41,21. 30.74, 30.9 »
uietrsi *

Trzecia andycja od godziny 19.30 do
19.59 na falach 41.52 I 1068 metrów 

Czwarta audycja od goóziny 21.00
do 21.29 na falach 49,67 1 1068 me­
trów.

W celu zebrania danych o prze 
biegu likwidacji analfabetyzmu 
w powiecie kościerskim, zwróci­
łem się do ob. Marchewicza, in­
spektora oświaty dorosłych. A 
oto zebrane informacje.

W pierwszej rejestracji wykry 
to 642 analfabetów i półanalfa­
betów, w drugiej 631 i w trze­
ciej 175.

W kampanii jesienno - zimo­
wej 1949/50 r. 78 kurso - zes­
połów ukończyło 895 absolwen­
tów, zaś w kampan" wiosenno- 
letniej 1950 r. — 107 absolwen­
tów indywidualnego nauczania. 
Kampania jesienno - zimowa 
1950/51 r. pozostawiła do prze­
szkolenia 84 osoby, a 364 osoby 
zwolniono z powodu przekrocze­
nia wieku, upośledzenia, kalect­
wa itp.

Aby zapobiec wtórnemu analfa 
betyzmowi, gminne komisje spo­
łeczne i organizacje masowe zor 
ganizowały w kampanii jesien­
no-zimowej r. b 48 zespołów 
czytelniczych, na które uczęszcza

ło 543 zeszłorocznych absolwen­
tów nauki początkowej.

WieJJdm wkładem pracy mog­
ły się poszczycić w ub. roku 
Związek Samopomocy Chłopskiej 
oraz Liga Kobiet, które opiekoi 
wały się prawie wszystkimi 78 
kursami, a w roku bieżącym Po 
wiatowa Rada Związków Zawo­
dowych, która prowadziła w za 
kładach pracy 40 punktów in­
dywidualnego nauczania

Za ofiarną pracę na polu lik 
widacji analfabetyzmu 
nagrodzonych 37 osób,

Wiosna
w naszych parkach

przew. P.R.Z.Z., ob. Bronisz — 
prezes Z.Z.K., ob. Szrederowa % 
L.K. w Skarszewach, ob. Nody, 
ob. Szramka, ob. Mazurowska i 
ob. Józef Michna.

Wielu robotników i chłopów, 
absolwentów kursów, uzbrojo­
nych w orę-ż umiejętności czyta 
nia i pisania, z nowymi siłami 
przystąpiło obecnie do wykona­
nia zadań Planu 6-letriiego na 
swoich odcinkach pracy. Za 
przykład mogą posłużyć ob. ob.: 
Jan Kochanek, obecnie traktorzy 
sta PGR - Orle, Alojny Müller 
— traktorzysta ŚOM-u w Linie­
wie, Zenon Męęzykowski — ezło 
nek krawieckiej spółdz. pracy, 

zostało j Werner Hoffmann — kwalifiko- 
a w o-1 wany robotnik w cukrowni, Jan

■dostać do lekarza w Kartuzach? 
_ o
— Kiedy się ma „końskie zdro 

wie”. (wd)
Restauracja 

„Pod żółwiem“
W niedzielę spotkałem się z

TEATR KAMERALNY - SOPOT:
Teatr nieczynny.

Jurkiem i chcąc ten rzadki fakt

Brzana w sieci
W sobotę 7 bm. rybak Jan Lost ^etempowiec“ - „wielka łuna“

REPERTUAR KIN
GDANSK - WH/.ES7.V7.

„Bajka“ — „Zwycięstwo narodu fiń­
skiego“, dozw. — godz. 16, 1S, 20. 

' ” ■ „Po­
szukiwacze słota“, prod radziec 
kieł — poniedziałki, środy ) 
piątki — godz. 18 i 2(Jg niedziele 
i święta 15. 17, 19,

z kutra „Gdy 77“ złowił ciekawy 
okaz ryby. Była to Brzana, która 
żyje w średnich biegach 
przy dnie. Posiada ona charakte-

dozw. godz.prod, radzieckiej,
16. 18. 20.
GDANSK NOWY PORT 

rzek I „Marynarz** — „Brunatna pajęczyna“ 
■ ’ ‘ godz. 18, 20.GDANSK OLIWA

rystyczne wąsiki, w których kon- J „Polonia“ -~ „Rada jBogów“ dozw 
centruje się jej zmysł smaku i do godz. 16, 18. 20.

GDYNIAtyku. Ryba ta jest rzadko spoty-, „Atlantic“ — „.Maskarada“ prod, ra- 
kana w morzu, gdyż zjawia się dzieckiej, dozw. — godz, 15.30, 
ona w partiach przybrzeżnych 
wyjątkowo tylko w kwietniu,

becnej kampanii specjalnie wy-j Topka — obecnie górnik i wie-
różnili się ob. Roman Witos — ’ hi innych. <zyg)

JUTRO CIĄGNIENIE
II KLASY 65 LOTERII K

Jedyne w wojewódziwie 
ognisko choreograficzne 

szkoli instruktorów

17.30. 19.30.
„Goplana“ — „Niebo czy piekło“, ko­

media franc 1 — godz 16, 18 20 
„Warszawa“ — „Ucieczka z niewoli“, 

prod, bułgarskiej,- dozw. — godz. 
16, 18. 20.

i GDYNIA GRABÓWEK
i .Fala*’ - nieczynne 
| GDYNIA CHYLONIA

I
,Promień“ — „Czerwony rumak“- — 

prod. ang„ kolorowy — godz. 
18, 20.

SOPOT
„Bałtyk" - nieczynny

SKUje some pięitiue uumiuuwuj^ic „Polonia“ -- „Parada natrętów 
się gdańskie Główne Miasto. W; % % ~ g

związku z tym powstają tu coraz' fotoplastikon
nowe potrzeby, związane z orga- Gdynia, ul. Władysława IV Nr

Nie od macochy

28
nizacją życia nowoczesnego czło­
wieka.

Do tego rodzaju potrzeb, bynaj­
mniej nie najmnidjseych, należy 
korzystanie z usług poczty, a

Indie".

DYŻURY APTEK
GDANSK

od dnia. 14. 4. do 20. 4.
| Apteka Ni 2 ul. Łąkowa 16

GDANSK - WRZESZCZ

We wszystkich naszych parkach 
skwerach trwają wiosenne prace przy 
porządkowaniu trawników, alejek i 
klombów kwiatowych oraz podcinanie 
drzew i krzewów. Na zdjęciu: skopy- 
wanie trawników w jednym z parków 

Gdańska

Ognisko choreograficzne w El- 
j blągu, prowadzone dotychczas 
i przez referat kultury przy Prezy- 
Ićium MRN, uległo gruntowniej 
i reorganizacji. Po objęciu całko­
wicie opieki przez Państwo, ogni­
sko zostało zakwalifikowane do 
f klasy ognisk państwowych z 
trzyletnim okresem nauczania. 
Słuchacze ogniska nabyli pełne 
prawa * uczniów szkół państwo­
wych.

Ognisko podzielone jest na 
dwie klasy. Jedna klasa doro­
słych — to klasa instruktorów dla 
amatorskiego ruchu świetlicowe- 

Igo, druga klasa, dziecięca — ta­
neczna.

Program szkoleniowy obejmuje 
zagadnienia z teorii, jak: historii 
tańca, etnografia,' kostiumologia, 
nauka i Polsce współczesnej itp. 
W ramach zajęć praktycznych 
kładzie się duży nacisk na tańce

narodowe, ludowe, narodów za­
przyjaźnionych, klasyczne, rytmi­
ka itp. Przedmioty teoretyczne 
wykłada prof* Tadeusz Ordyniec, 
a praktyczne ob. Thomas.

Absolwenci państ'wowego ogni­
ska choreograficznego będą wy­
korzystani, jako instruktorzy, 
bez wątpienia przyczynią się do 
ożywienia ruchu świetlicowego.

<px)

SOPOT
Apteka Nr 35 ul. Stalina 724.

przede wszystkim zwykłe, codzien __________ ______
ne wysyłanie listów. I tu miesz-; pteka Nr 5 ul. Grunwaldzka 36 
kańcy Głównego Miasta napoty-j Gdynia
kają na przeszkodę dosyć dziw- j pteka Nr 14 uL ^Świętojańska 122 
ną, a jednocześnie bardzo sku­
teczną. O ile bowiem wierzyć pro 
wizorycznym oględzinom tej pięk 
nej dzielnicy, brakuje w niej... 
skrzynek na listy. Co dziwniejsze, 
nie ma skrzynki nawet przy „Sta 
rej Poczcie“ na ul. Długiej.

Mieszkańcy Głównego Miasta 
nie czują się „od macochy“, a za­
tem proszą pocztę o traktowanie

i|»()<;0 I OW IE R ATI i N KOYV E
GDANSK - WRZESZCZ 

Te). 410-00 — Grunwaldzka 2
ogotowie dziecięce specjalistyczne, 

Grunwaldzka 2, te) 424-44 — 
czynne od 18—22.GDYNIA

Te) 10 00 - Skwer Kościuszki 14. 
SOPOTGeneralissimusa Sta-ich, jako równouprawnionych z;Tei 524 00, u 1

mieszkańcami innych poradnie przeciwalkoholowe
Gdańska, Wyrazem macierzyń- j gdaNsk - ul. Toruńska 10. 
sklej miłości poczty niechaj bę- wrzeszcz — ul. Lipowa 25. 
dzie zainstalowanie kilku skrzy­
nek w głównycli punktaoh tej
dzielnicy, (ił)

NOWY PORT — Port, Urząd Zdro­
wia, ul. Zamknięta 31,

GDYNIA — ul. 10 Lutego, Ośrodek 
Zdrowia.

[ .Kultura fttyema Jłraju Rad )
Sztuka i sport

FACHOWCY POSZUKIWANI ikamia, Orłowo, Plac Gór­
nośląski 1. G-1840

Tłumacza z języka rosyjskiego na język polski 
z praktyką lub wykształceniem technicznym po­
szukujemy Zgłoszenia osobiste w Dyrekcji Stocz­
ni Gdańskiej, ul. Doki (Brama Nr 2). 668-k
Siła biurowa z maszynopisaniem potrzebna. Po­
danie z życiorysem składać osobiście do Komi­
tetu Uczelnianego Zrzeszenia Studentów Polskich 
przy WSHM — Sopot, Armii Czerwonej 101 
w godz. 10 — 12. 650-k

OGŁOSZENIA DROBNE
SPRZEDAŻ LOK ALB

MOTOCYKL „Puch“ 350 
cm sześć. — sprzedam. — 
Wrzeszcz. Fiszera 7 m. 2.

P-1832

KAWALER poszukuje po­
koju umeblowanego. Wia­
domość poste - restante — 
Gdańsk 2, Nr leg. 114.

G-1839
SPRZEDAM" kiosk w No­
wym Porcie przy ul. Ry- 
bolowców 39. Wiadomość: 
poste - restante Gdańsk 2, 
leg. 114. G-1845

SOPOT 3 pokoje, ogrpd za 
mienię na 4 z wygodami 
Sopot — Oliwa, Stalina 
739 m 5. ‘ P-1841

OKAZYJNIE sprzedam ra­
dio (Elektryk) 5-lampowe, 
Wrzeszcz, ul. Dzielna 76/1.

G-1844

*WOIN8 POSADY
POTRZEBNA uczennica do 
pracowni krawieckiej- So­
pot, Rokossowskiego 12 — I 
sklep. P4802KUPNO
POMOC domowa potrzebna 
zaraz. Zgłoszenia 17 — 19 
Sopot, Bieruta 13 m, 6.

P-180Ö
KUPIMY prymusy naftowe 
tylko w bardzo dobrym 
stanie. Oferty z ceną pod 
„Prymusy“ do Dz. Bałtyc­
kiego Gdańsk, G-1338

POMOC domowa do małej 
rodziny potrzebna natyeh- i 
miast. Zgłoszenia Wrzeszcz. 1 
Lelewela 26 m. 2. P-1782 jKUPIĘ dOmek z sadem w 

trójinieście. Oferty: poste - 
restante w Sopocie „z sa-
ietn". P-1991

POTRZEBNY czeladnik pi« |
karski W7 Cie«*vńrtcl Ple- «

ZGUBY

zaświadczenie 
- na nazwisko 
Winie jusz —

G-1835

ZGUBIONO książeczkę woj 
skową wyd. przez R. K. U. 
Starogard i odcinek zamel­
dowania na nazwisko Pis- 
kor Stefan. G-1833
UNIEWAŻNIAM zgubioną 
kartę meldunkową na na­
zwisko Renata Trokówna, 
zamieszkała Sopot, Genera­
lissimusa Stalina 732/1.

P-1842

Samochody osobowe

Targ Drzewny 3/7 Biuro Ogłoszeń
665-k

Dnia 13 kwietnia 1951 r. zmarł po krótkich 
a ciężkich cierpieniach opatrzony Sakramentami św.

,+p FRANCISZEK PUKACZ
komandor - podporucznik w stanie spoczynku, 
kierownik Wydziału Nawigacyjnego G. U. M., 

przeżywszy lat 57.

Msza św. za duszę ś. p. zmarłego odbędzie się 
dnia 17 bm. o god£. 8-ęj w kościele N.M.P. w Gdy­
ni, Eksportacja drogich nam zwłok odbędzie się 
tego samego dnia o godz. 15.15 z kaplicy 52pitala 
Miejskiego do kościoła N.M.P., po czym po egzek­
wiach żałobnych nastąpi wyprowadzenie z kościoła 
zwłok zmarłego i złożenie ich na Cmentarzu Wito- 
mińskim, o czym zawiadamiają pogrążeni w głę­
bokim żalu

M84T *ONA I RODZINA
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— Ruch lewej ręki nie jest 
ekonomiczny.

— Dlaczego?
— Idzie podwójnym rosyj­

skim krokiem?
— Tak.
— Z całej postaci, z rysów 

twarzy wyraźnie widać, że to ra 
sowy sportowiec. Osiągnie zwy­
cięstwo. Ale, powtarzam, ruch 
lewej ręki nie jest ekonomicz­
ny.

— Pozwól, pozwól... Dlaczego 
nie ekonomiczny?

Spór ten toczył się w meskiew 
skiej pracowni zasłużonego pra­
cownika sztuki Jakuckiej ASRR 
Prokofia Dobrynina. Spór prowa 
dził gospodarz ze swoim starym 
przyjacielem, wielokrotnym mi­
strzem kraju w narciarstwie Wa 
sylem Smirnovvem.

Blade światło zimowego dnia 
wlewało się przez ogromne okna 
do dużego, bardzo wysokiego po­
koju. Wzdłuż ścian na długich 
półkach stało mnóstwo ulepio­
nych z gliny niewielkich arty­
stycznych figurek. Na podłodze 
pracowni stały, wznosząc się na 
dwa — trzy metry w górę, bez­
kształtne przedmioty, zakryte 
płachtami. To niedokończone dzie 
ła Dobrynina. Po środku pokoju 
stół, a na nim figura narciarza 
na trasię — powód sporu.

Przyjaciele długo i gorąco spie 
rali się. Dobrynin już kilkakrot­
nie zmieniał powożenie lewej rę­
ki swego narciarza. Ale Smimow 
wciąż był niezadowolony. Zresz­
tą i sam rzeźbiafts czuł, że ta 
„przeklęta ręka” — ani rusz — 
nie przyjmuje tego harmonijne­
go i precyzyjnego położenia, kić

rego domagał się Smirnow. W 
końcu Smirnow wyszedł i Dob­
rynin znów wziął się do roboty.
Ale praca mu nie szła. Glina wy 
dawała się twarda i niepodatna.
Ruch ręki był nie do uchwyce­
nia.

—' Zmęczyłem się — zdecydo­
wał Dobrynin. — Trzeba odpo­
cząć.

* * *
Wielu artystów odpoczywa w 

parku, na rzece, w lesie. Zdała 
od hałasu, na łonie natury uspo­
kaja się system nerwowy, odpo 
czywa. Organizm jakgdyby od­
nawia się. Dobrynin natomiast 
stosuje zawsze inny, wypróbowa 
ny sposób, który nieodmiennie 
zapewnia mu odpoczynek. Sposo­
bem tym jest sport. Latem Do­
brynin udaje się na stadion, zi- Wydaje się, że na chwil? tylko 
mą zabiera narty i wyrusza w j przerwał swój wytrwały bieg 
okolice MoskWy do Podriezkowa. j zamarł, wpatrując się w rozta- 
Tam waśnie udał się i tym ra-i czający się przed nim nieprzej

najbardziej ekonomiczny i celo­
wy.

Tego dnia powrócił do domu w 
podniosłym nastroju. Całą noc 
pracował nad lewą ręką rzeźby 
narciarza d przerobił ją.

W poszukiwaniu artystycz­
nych tematów Dobrynin stale 
zwraca się do sportu. Nie jest 
to przypadek. Będąc jeszcze 
małym chłopcem i żyjąc w 
śnieżnej Jakutii po raz pierw 
szy Dobrynin stanął na nar­
tach.

W brązie, terrakoeie, gip­
sie, cemencie i żelazie Dob­
rynin tworzy postacie sportow 
ców. Rzeźby te wystawione są 
w muzeach i parkach Moskwy, 
Leningradu, Jakucka, Rygi, 
Irkucka. Osobne miejsce w 
jego tematach sportowych 
zajmują narty.

Oto jedna z jego najlepszych 
rzeźb — „Minuta odpoczynku”. 
Pięknie zbudowany, dzielnie wy 
glądający młodzieniec, ubrany w 
obciskający tors sweter, stoi na 
nartach, oparłszy się na kijku.

zem.
Dobrze jest w pogodny 

zimowy za miastem! Lekko śliz- j skiego krajobrazu jest 
gają się narty po śniegu. Dodaje idzie z silną i spokojną 
sił świeże, mroźne powietrze. Z 
każdym krokiem znika zmęcze­
nie, wyczerpanie.

Prokofij Dobrynin szedł po­
dwójnym rosyjskim krokiem i
starannie przypominał sobie sło 
wa Smirnow»: „Ruch rąk powi­
nien być ekonomiczny i celowy”. 
Jak to on wykonywał ten ruch? 
Dobrynin począł powtarzać za­
mach ręki, pokazywany przez 
Smirnowa, i zauważył, że tak iść 
jest mu wygodniej. Ż każdym 
przemaszerowanym kilometrem 
coraz bardziej upewniał uą, tu 
znaleziony -nieb rzeczywiście jest

, rżany śnieżny przestwór. I ta 
dzień I przestrzenność ojczystego rosyj-

w zgo- 
postacią

młodzieńca, z jego dumnie pod­
niesioną głową, pewnym i łagod­
nym spojrzeniem.

Ukończywszy kolejne dzie­
ło, Dobrynin zaprasza do swojej 
pracowni przyjaciół _ sportow­
ców. I wspólnie dokładnie roz­
trząsają każdy nawet # drobiazg 
nowej, zamierzonej roboty. Do­
brynin uważnie wysłuchuje uwa 
gi przyjaciół. Ta stała łączność 
rzeźbiarza ze sportowcami poz­
wala. mu stv,; zać dzieła życio­
we, prawdziwe B. Śliwko
----------- —- * („Ogoniok”)
W—2-12105 i Tłum. W*. M.
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20.000 uczestników Biegów Narodowych
na

Wy.
brzs-

żu WPFZm;

świadectwem umasowienia kultury fizyczne
Ponad 20.000 obywateli miast i wsi województwa gdańskiego 

brało udział w niedzielę w Biegach Narodowych.
Obok miejscowości, w których 

wyrazem entuzjazmu młodzieży i 
« ar ’.ych była liczna frekwencja, 
(iak na przykład w Elblągu i 
Gdańsku) znalazły się również ta 
kie ośrodki, jak Gdynia, czy So­
pot, gdzie zrozumienie idei kul­
tury fizycznej nie znalazło jeszcze 
dotychczas właściwego oddźwię­
ku. Cieszyć się musimy, że w or­
bitę wychowania fizycznego zo­
stały wreszcie wciągnięte zakłady 
pracy, o czym świadczy liczny u- 
cJział kół sportowych. Niewątpli­
wie propaganda akcji masowych 
oraz odznaki SPO spełniła tu do­
niosłą rolę.

Ładna dekoracja Unii
Naszą wędrówkę po trasach 

rozpoczynamy od Gdańska-Let 
niewa, gdzie na terenie Zakła­
dów Tłuszczowych im. Wale­
rego Wróblewskiego, znajduje 
się start i meta Zrzeszenia 
Sportowego Unii. .Tuż zdaleka, 
chorągwie o barwach narodo­
wych i niebieskie sztandary 
Zrzeszenia, świadczą o dobrej 
propagandzie imprezy.

Imprezę poprzedza przemówie­
nie przewodniczącego Zrzeszenia 
ob. Batyckiego, oraz sekretarza 
Rady Zakładowej ob. Kaczmarka, 
który kieruje stroną techniczną. 
Na znak startera wybiegają pier­
wsze dziewczęta, przebywając tra 
sę 500 m w dość dobrej formie. 
Za chwilę wybiegają grupy chłop 
ców i mężczyzn. Przykład daje 
sam przewodniczący Zrzeszenia, 
który jest najstarszym uczestni­
kiem. W sumie startowało 234 
osoby, w7 tym 54 kobiety i 180 
mężczyzn. A oto parę wyników: 
kobiety — 15—16 lat 1) Teresa 
Jałoszyńska 1:55. 17 — 18 lat —
1 — 2) Zdzisława Głąb i Irena 
Rudzka 1:56. 13 — 25 lat: 1) Kry­
styna Zimowska 2:05; mężczyźni: 
)5 —- 16 lat — 1) Mieczysław 
Krzycko 3:48. 19 — 29 lat: 1) Wła 
dyśław Zieliński 3:20.

Brawąwarsztaty Trojan
Przenosimy się na Gdańsk - 

Trojan, gdzie startują pracow 
nicy miejscowych warsztatów 
«raz młodzież podopieczna VI 
gimnazjum ogólnokształcącego 
i gimnazjum elektrotechnicz­
nego.

Początek imprezy ma charak­
ter bardzo uroczysty. Przewod­
niczący Rady Zakładowej War­
sztatów Trojan Franciszek Ba­
turę wski wskazał na ważną ro­
lę jaką dla realizacji Planu 6- 
łetniego i naszego wkładu w wal 
ce o pokój na świecie posiada 
masowa kultura fizyczna. Na­
stępnie przy dźwiękach orkiestry 
fabrycznej startują jedna za dru 
gą grupy młodz.eży i starszych.

Śc'sk tu jest duży. Star­
tuje bowiem 582 pracowni­
ków7 warsztatów (w tym 36 
kobiet i 546 mężczyzn) oraz 
243 uczni i uczennic z,szkół 
podopiecznych — VI gim.

Wyniki są na ogół dobre. 
Świadczy to, że w7 odróżnieniu 
od innych- kół sportowych przę 
prowadzono tu odpowiednie tre 
ningi.

Wyniki. Kobiety: 17 — 18 łat 
1. Zofia Bednarek 1:49,4, 2)
Biderman 1:52,4, ^ mężczyźni: 
15 — 16 lat Grzcgo-z Karaczko 
2:48, 2) Michałowski 2:48,4, 17 
— 18 lat 1) Burczyk 2:47,9, 2) 
Wojnarowski 2:48, 19 — 20 lat 
Marian Karaczko 2:41, 2) Cysz- 
ka 2:43, 30 — 39 lat 1) Frankie­
wicz 2:58.0, 2) Jan Kaźmierowski 
(korespondent Dziennika Bałtyc 
kiego) 2:58,3.

Wracamy w Aleje Rokossow­
skiego we Wrzeszczu, gdzie o- 
bok VII Ośrodka Szkolenia Za­
wodowego znajduje- się start i 
meta Budowlanych. Tu znów 
dla odmiany licznie stawili się 
członkowie klubu sportowego 
a zabrakło na starcie przedsta­
wicieli kół sportowych — niewąt­
pliwie Rady Zakładowe zrewidu 
ją ten stosunek i spowodują w 
najbliższym tygodniu start człon 
ków kół sportowych. Na 498 
startujących spośród Zrzeszenia 
Budowlanych 308 osób zdobyło 
normy na odznakę „Sprawny do 
Pracy7 i Obrony”.

Motorowcy przodują 
w Budowlanych
Na uwagę zasługuje fakt 

startu całej sekcji motoro­
wej Budowlanych z mistrzem 
Polski Jerzym Dąbrowskim 
na czele, której członkowie

zdobyli już 8 Konkurencji po 
trzebnych do SPO. Wielki 
entuzjazm wykazują również 
młodzicy Budowlanych. 14- 
letni Bohdan Kalemhka oraz 
jego równieśnicy Andrzej Mi 
chąlik, Janusz Jaworski i Mi 
chał -Nowicki, należą do szko 
ły nr 31, którą opiekują się 
Budowlani. Młodzi chłopcy 
trenujący w klubie pod o- 
kiem doświadczonych trene­
rów tenis i piłkę nożną, mó­
wią z przejęciem.

— Cieszymy się że dzięki o- 
piece, jaką otacza nas klub mo­
żemy ćwiczyć w umiłowanych 
sportach. Staramy się uczyć jak 
najlepiej, gdyż naszą ambicją jest 
przodować tak w sporcie jak w 
nauce. Wiemy bowiem, że dzię 
ki współzawodnictwu pomożemy 
starszym w ich wspaniałych za­
daniach zrealizowania’ Planu 6- 
letniego.

W niedużej odległjści od Bu­
dowlanych, odbywa się masowy 
start akademików, przyznać trze 
ba, że jeżeli chodzi o mężczyzn 
to stawili się oni na starcie bar 
d7.o .licznie. Słabiej przedsta­
wiała się frekwencja wśród kobiet, 
która na 1805 osób, wynosiła 
tylko 302. Ogółem minima na 
SPO zdobyło 1.479 osób, w tym 
156 kobiet.

Na wysokich obcasach
Tu nasuwają'się pewne re 

fleksje. Słabo bardzo -wy­
gląda sprawność fizyczna u 
naszych studentek jeżeli tyl­
ko 50"/« zdobyło minima na 
SPO a po drugie niewątpli­
wie nie brały one udziału w 
żadnym treningu przed im­
prezą. Wręcz skandaliczny 
jest fakt ustosunkowania się 
grupy 19 studentek drugie­
go rocznika wydziału stoma­
tologii Akademii Lekarskiej 
które uzyskały niecodzienny 
rekord . przebywając 500 m. 
w czasie 3:40 m. (sic!). Ten 
sam dystaps ich koleżanka 
Stramka z AZS przebyła w 
czaste 1:43,2. O lekceważą­
cym stosunku do zagadnień 
kultury fizycznej świadczy 

fakt, że parę uczestniczek tej 
grupy biegło (to nie był bieg 
a raczej spacer) na wysokich 
obcasach.

Wśród mężczyzn najliczniej) Dużo obiecujących talentów 
zjawili się studenci Politechniki i wyłoniły Biegi Narodowe wśród 
Gdańskiej (771). Najlepszy czas członkiń zrzeszenia Spójni. Świad 
dnia w grupie mężczyzn 19,—j czą o tem niżej podane wyniki: 
29 lat uzyskał na dystansie 1000; 1) Jankowska 1:28, 2) Kozłowska 

Gołyński (Ak. Lek.)#2:31,8 1:28,2, 3) Wojnarowska 1:29, 4)
przed Strzyrzewskim (Politechni 
ka) 2:36,4.

Tłumy publiczności przybyły 
na stadion we Wrzeszczu, ażeby 
obserwować Biegi Narodowe zor 
ganizowane tam przez zrzesze­
nie Spójnia. Na starcie stanęło 
586 osób, w tym 366 kobiet 1 
220 mężczyzn.

Wyczynowcy Spójni 
w komplecie

Górska 1:30, 5) Wicka 1:31, 6) 
Szczepańska 1:32. Również dob 
re wyniki osiągnęły kobiety po­
nad lat 30 Stanisława Gawroń­
ska (Cent. Spożywcza) 1:32 i Cze 
sława Wyłupek (Fabr. Czek. Bał 
tyk) 1:35.

Również w innych dzielnicach 
Gdańska odbył się start Biegów 
Narodowych zorganizowanych 
przez dalsze zrzeszenia. I tak w 
Ogniwie udział brało 110 zawód 
ników, we Włókniarzu w Oliwie 
115 uczestników, na Biskupiej 
Górze startowało w7 barwach zrze 
szenia Kolejarza 515 osób, 140 
kobiet i 375 mężczyzn, w Oli­
wie Akademicy wystawili dodat 
kowo 241 uczestników, a Państw, 
Gim. i Lic. w7 Gdańsku 324 o- 
soby. Ponadto % Państw. Lic. Bud

Na szczególną uwagę za­
sługuje fakt, że cbok człons 
ków kół sportowych, na star 
eie stanęli najwybitniejsi 

sportowcy zrzeszenia, wśród 
nich członkowie Kadry Na­
rodowej koszykarze Mar­
kowski, Wojtowicz, Lenon- i • ------ -----------------------
kiewicz i Wężyk (ten ostalni { ^^rCt. startowało 288 osoh, z któ 
okazał się najszybszy wśród, i zdobyło normę na
koszykarzy, uzyskując czas ^>PO. Najlepszy czas uzyskał

SiemieiBak — 2:53 przed Smorl- 
ką 2:54.

W Sopocie członkowie kół spor 
towych i klubu Ogniwo starto­
wali w parku nadmorskim koło 
kortów tenisowych. Udział -w 
imprezie brało blisko 100 osób 
w tym 10 kobiet.

koszykarzy, uzyskując («as 
2:52) oraz znani lekkoatleci 
Krze&iński, Boniecki, Dąbro­
wski 1 Witkowski (najlepszy 
czas miał Witkowski 2:49). 
Miłą niespodziankę sprawił 
Szwabe z sekcji hokeja na 
trawie, który uzyskał najlep­
szy wynik 2:42.

O sportowych zdolnościach ro 
dżiny naszego czołowego koszy­
karza Markowskiego mieliśmy o 
kazję podziwiać na mecie, gdy 
jego żona % zacięciem finiszowała 
a paromiesięczne dziecko z u- 
tfsknieniem oczekiwało na ta­
tusia i mamusię. (

Przykład dla młodzieży
Sensację wśród zebranych 

widzów wzbudził 82-letni sta­
ruszek ob. Hipolit Phiszkiewicz, 
który,pie zważając na podesz 
ły wieK zgłosił swój udział w 
Biegu Narodowym. Ob. Płu-

szkiewicz jest zapalonym spor 
łowcem i zdał we wrześniu 
uh. r. normę pływacką na 
SPO, przepływając przed ko 
misją bez trudu przepisową 
odległość 50 m. Licznie zebra­
na publiczność zgotowała przy 
bywającemu do mety starusz 
kowi żywiołową owację. 

Podkreślić należy również do­
brą postawę córki jego ob. Wie- 
wiórowskiej, która startując w 
grupie w<eku ponad 40 lat osią­
gnęła czas 2:30,1 a więc o blisko 
15 sekund lepszy od minimum.

Elbląg na i mieiscu
Po pierwszym dniu najle­

piej spisał się Elbląg, który 
wystawił 6000 uczestników. 
Ponad 5 i pól tysiąca starto- 
wało mieszkańców Gdańska, 
Dalej następują Malbork — 
1030, Tczew — 1.305, Staro­
gard — 1.029, Lębork — 800, 
Gdynia — 545, (obliczenia
niekompletne), Wejherowo 
(miasto-) — 453, Gdańsk (po* 
wiat) 350, Kartuzy (miasto) — 
178.

Do końca masowych startów 
Biegów Narodowych pozostał 
cały tydzień. Wszystkie komór 
ki kierujące kulturą fizyczną, 
iak również organizacje i całe 
społeczeństwo Wybrzeża winno 
dołożyć maksymalny wysiłek 
aby we współzawodnictwie o- 
gólnopolskim, województwo gdaft 
ski© podobnie jak i w ub. roku 
zajęło czołową pozycję. Tym- 
samym damy nasz duży wkład 
w dzieło realizacji wspaniałych 
zadań Plami 6-Ietniego, w dzieło 
walki o pokój i socjalizm .

AL. SKOTNICKI

Pierwsze zwycięstwo Budowlanych
Rozegrany w Gdyni mecz o 

dowlanymi (Gdańsk) a Stalą (Wr 
zwycięstwem gdańszczan 4:2 (2:0).
Drużyna gospodarzy mimo zwy| 

c:ęstwa nie zadowoliła pięcioty-j 
sięcznej publiczności. Gdańszcza- j 
nie mając co najmniej 75 proc. j 
z gry, winni byli wyżej cyfrowo! 
rozstrzygnąć spotkanie na swąj 
korzyść.

Pierwsza połowa upływa pod) 
znakiem zdecydowanej przewagi i 
piłkarzy Wybrzeża. Już w drugiej 
minucie strzał Pilarskiego dobija

mistrzostwo II Ligi pomiędzy Bu 
ocław) zakończył się zasłużonym

9! REKINY Z MIAMI“ f7)

prawie w bramce Rogoez, uzy­
skując prowadzenie 1:0. Mimo 
przesiadywania przez prawie 40 
minut na połowie przeciwnika, 
Budowlani nie są w stanie wy­
kończyć jakiejkolwiek akcji. 
Strzały ich są anemiczne i stają 
się łatwym łupem bramkarza 
Stali. W tym okrevsie jedynym 
wratościowym napastnikiem jest 
Pilarski, który obok biegów po­
kazał kilka ładnych dośrodko- 
wań.

Dopiero pięknie strzelona 
wolny przez Gronowskiej 
przynosi drugą bramką gospo­
darzom.

Budowlani mają jeszesa *?.< 
reg okazji do uzyskania wyż- 
szego zwycięstwa, ale jej na­
pastnicy nie umieją się zdo­
być na szybki zaskakujący 
strzał. Dopiero na 8 minir 
przed końcem Rogoez z poda­
nia Pilarskiego strzela czwar­
tą bramkę, a parę minut pói 
niej Szymański zmniejsza róż­
nicę do

CWKS na czele I Ligi

Skończyły się przygody naszych 
bohaterów. Jechali specjalnym 
przedziałem pociągu Waszyngton 
— Nowy Jork. Towarzyszący im 
pracownik ambasady nie mógł 
wyjść z podziwu, słuchąjąą ich 
opowieści.

— Tak, tak — rzekł pan Aga- 
pit, kończąc opowiadanie — nic 
wolno zapominać o tym, że istnie 
Ją dwie Ameryki, które myśmy 
dobrze poznali.

W Nowym Jorku spotkali się z 
profesorem Greenetn, Mabel i 
Jumho. Radości naszych przyja­
ciół nie było końca.

— Tęskniłaś za mną, Mabel? — 
pytał Wicek, patrząc rozmiłowa­
nym wzrokiem na dziewczynę.

— Trochę odpowiedziała Ma 
bcł. ale oczy jej mówiły, że znacz 
nie więcej.

— Zdecydował się pan na wy­
jazd, panie profesorze? — pytał

pan Aga pit profesora Greena.
— Jestem Amerykaninem — 

rzekł profesor. — Chciałbym tu 
zostać, bo kocham mój kraj. ale 
tu doprawdy żyć nie można. Zde 
cydowałem się więc wyjechać z 
wami.

— Nie pożałuje pan chyba — 
rzekł Agapit, ściskając go serdecz 
nie.

W trzy dni później nasi znajo­
mi stal! oparci o burtę „Batore-

Po czwartej niedzieli rozgry­
wek piłkarskich o mistrzostwo 
I Ligi, leader tabeli CWKS utrzy 
mai swoją pozycję, wygrywając 
w Poznaniu z Kolejarzem 3:1. 
Drużyna wojskowych jest w dal­
szym ciągu jedynym zespołem, 
który nie stracił punktu w roz­
grywkach.

! Niespodzianką jest zwycięstwo 
; łódzkiego Włókniarza nad Włók­
niarzem (Kraków) 4:2. Mistrz Pol 
jski Gwardia (Kraków) straciła je 
jden punkt w Warszawie, remisu­
jąc z Kolejarzem 0:0, Górnik (Ra 

jdlin), dzięki zwycięstwu nad 
zczecińską Gwardią (3:0), wysu.go". Piękny transatlantyk, kawa- - -< -------w.ysu-

lek Polski na dalekich morzach, iną* x 7 miejsca w tabeli na 
wiózł ich do kraju. trzecie. Na drugiej pozveii zmV-wiózł ich do kraju.

— O, chciałbym dużo, duto 
zrobić dla dobra ludzkości — ma­
rzył głośno profesor

u§ie.i pozycji zrra., 
duje się w dalszym ciągu krakow 
skie Ogniwo, które pokonało zde­
cydowanie Budowlanych z Cho-

— Stworzymy miłe gniazdko,!]^owa 3:0- . Wicemistrz Polski 
do którego będzie się tęsknić po j oma. (Chorzów) odniósł pierwsze 
pracy — zapewniał Wicek. j zwycięstwo w tegorocznych roz-

— Opiszę nasze przygody —- »a- j Srywkach.
TwwiedzW pan Agapit i Ślązacy pokonali bvtomski*

(Dalszy dąg Jutro) Ogniwo 1:0.
Prenumerat« ..Dziennika Bałt 
krato PKO X1-M54/U* EPS 

c&esia&ó« i «uuopia*
nmówtó można

II LIGA
Grupa I.

Gwardia SI. - Gwardia B. 3 
Budowlani Gd. - Stal Wr. 4 
Kolejarz Tor. - Stal Pozo. 1 
Kolejarz B. - Kolejarz Gd. 3 

TABELE PIŁKARSKIE 
I LIGA

1. CWKS 4 8 12
2. Ogniwo (Kr) 4 7 7
3. Górnik (Radl) 4 5 8
4. Kolejarz (W-wa) 4 5 8
5. Budowl. (Chorz) 4 4 9
6. Włókniarz (Kr) 4 4 10
7. Kolejarz (W—wa) 4 4 4
8. /Unia (Chorz) 4 3 5
9. Gwardia (Kr) 4 3 3

19. Ogniwo (Byt) 4 3 3
11. Włókniarz (Ł) 4 ?, 5
12. Gwardia (Szez) 4 0 3:

I GRUPA II LIGI
1. Stal (Pozn) 2 4 8
2. Kolejarz (Bydg) 2 4 5
3. Gwardia (Sł) 2 3 6
4. Budów]. (Gd) 2 3 7
5. Gwardia (Bydg) 2 11
fi- Kolejarz (Tor) 2 1 1
7- Stal (Kr) 2 fl 4
8. Kolejarz (Gd) 2 0 0
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